
K UR JE R  W A R SZA W SK I
U. 19. S ie rpn ia .  —  Rok  1837.  

Sobota.
|  O  Ju t ro ,  Ś. Be rna rd .

W s c b :  sł :  g. 4, mi :56,  zach: g. 7 , m.  4.

Ost r zega  się n in i cj szem wszystkich  dostar-  
czaiących do miasta War sz awy  owoce,  m iano ­
wicie :  i ab łka ,  gruszki ,  mak  świeży (m  kówk i) ,  
wszelkie i a r zyny  i ogórki ,  iak i t r udni ących 
się ich spr zedawaniem,  aby ani nabywać,  ani 
też spr zedawać  n iedoj r za łych  owoców, iarzyn,  
makówek ,  iak i ogórków,  takztvanych  nasien- 
ników,  również  ryb  śni ętych,  nie ważyli się; 
wszelkie  bowiem owoce n iedoj r za ł e ,  robaczl i-  
wc lub te?, nadpsule,  zniszczone,  a spr zedawa-  
iący do surowej  odpowiedzialności  pociągni ę-  
t emi  będą .  Czego dopi l nowanie dla tern p e ­
wnie jszego sku tku ,  tak Kommissarze  Policji  
wykonawczej ,  i ak  i Rewizorowie  roga t ek  raa- 
ią sobie poleconem; aby zaś n ik t  niewiadomo-  
*cią się nie wymawiał ,  powyższe os t rzeżenie  
p r ze z  pisma publ iczne do wiadomości podanem 
sostaie.  P e łn i ą cy  obowiązki  W ic e - P re zy den l a  
M iasta Warszawy,  korpusu Żandarmów P u ł k o ­
wnik  P u c h a ł a  C yw iń sk i .  S ek r e t a r z ,  Greuce.  
—  O p ie k u ń c za  S zc z e g ó ln a  R a d a  S z p i t a l u  W y ­
z n a n i a  HlojŁesznwego w W a r s z a w i e , o deb ra ­
wszy w p rze sz łym miesiącu of iary:  od PP.  M. 
Be r sohna  z ł .  150,  L.  K ro nen be rga  z ł .  20 ,  T .  
W e j n b e r g a  zł .  6 gr .  20,  H, Jnnghę r t z  z ł .  12,  
Mojżesza Ber  z ł .  6,  j j akóba  H e r s z  z ł .  5, C. 
G.  Hal le r a  zł .  320,  Sukcesorów Toby W r o n y  
z ł .  99,  A. Gebe r lowsk i ego  zł .  19 g r .  20,  za 
pośr edn ic twem Redakcj i  Kur je r a  Wars/ . :  z ł .  14, 
Wol f a  Rosen zł .  30,  r azem zł .  782 gr .  10, od 
D am y  dobroczynnej  4 tuziny prze śc ie rade ł ;  
sk ł ad a  w imieniu c ierpi  cej ludzkości  powyż ­
szym dob roczyńcom najczulsze podziękowanie.  
C/. ło: Rady  Meyer M in d e lso h n .  Sck:  .//. H ertz .
■— Do ksi ęgarni  Z a w a d z k ie g o  i W g c k ie g o  na­
desz ły  nowe dz i e ł a :  Pamiętn ik naukowy Kra ­
kowsk i  na r.  1837,  p r e numera t a  kwar ta lna  na 
S poszyty,  zł .  18. Wiadomość  o upławaeh,  o- 
g ło s i ł  Bazyli  S zw a r c ,  Kraków,  8,  1837,  z ł .  1.

—  (Ar t ,  na  ) Zwiedziwszy p i ę k ne  okolice W a r ­
szawy,  za roga tkami  M  o k o to w sk ic m i , a szcze­
gólniej  miejsca spacerowe lako  t o :  W i l a n ó w , 
K r ó l i k a r n ią , W i e r z b n o , k t ó r ym  ty l ek roć  odda ­
no spr awiedl iwość;  zw iedz i łem także w tych 
dn iach  zupe łn i e  i nną  s t r o n ę ,  to iest H ielany , i 
t y l e  b y ł e m  zadowolony,  żem poczy ta ł  za obo­
wiązek p r zypomnieć  Warszawianom iż i w tej 
s t ronie  n ade r  p rzyi einni e mogą czas wolny od 
za t rudni eń  pr zepędzi ć.  Bie l any położone w ba r ­
dzo zdrowem miejscu,  maią res tauracj ą,  w k to­
re j każdego dnia  można  dostać dob rze spo rzą ­
dzonych  ob i adów,  podwieczo rków,  nnpoiów i 
t  p. za cenę wcale umia rkowaną  i przy  r y ­
chł e j  usłudze.  Również  p i ękny  Gros»u> ozda­
bia j ący się coraz bardz i e j ,  daie sposobność u- 
życia m i ł ego  spoczynku i zabawy; można tak e 
spocząć i posilać się przy  kaskadzie  w lasku 
Marymon tsk i i n .  L . — Na iut rzejsze prze i azdki  
w różne okolice Warsza  -y,  są omnibusy i ob­
szerne do rożk i  do naięcia pod N e r  385 na k r a -  
kowsk iem P rzedmieśc iu  u Pana Sejdl era .  —  
W czo ra j  w te at rze Rozmai tości  po N ie z g o d a c h  
domowyc-h,  p r z yw o ła n i :  JPanna  W c r o w s k a  i 
JP .  Ja s iń sk i}  a po P ła k s ig  i  W e s o ło w s k im  ta- 
kiż  zaszczyt  o t r z yma ł  JPan Okoński.  (Artysta 
z teat rów prowincjonalny ch, iako Gość pierwszy 
raz ukazuiący swój- talent  w stolicy.  Rola f f  e- 
so ło w sk iego  by ł a  właściwszą dla niego,  mz  ta 
k tó r ą  ob ra ł  w K o c h a n y m  D z i a d u n i u . —- Ku r s  
wczorajszy:  Jm pe r j a ł v  Ross: zł .  od ba i pó ł  
do 35.  Duk a ty  hol: zł .  od 19 g r .  21 do 19 gr.  
23.  P ru s k i e  1 F ryd ry chs do ry  zł .  34 gr .  1.8. 
Assygnaty Ross: z ł .  od 186 g r  10 do 186 gr .  
20.  Listy znst: zł .  od 97 do 97 gr .  5; kupon  
gr .  18 2 /3 . Oblig:  cząst: od zł .  474  do 475.

Z  P o z n a n i a .  —  Na przeds tawieni e z m a r ł e ­
go Arcy -b iskupa  W o l i c k i e g o ,  r a czy ł  N.  Król  
P r u s k i  r ozporządzen iem gabinetowem z d. 5go
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Stycznia  18 28 ,  pozwolić wy r es taurowanie  w 
Kościele ka t ed r a ln ym w Poznaniu znajduj ących 
się 2ch pomników Królów P o l s k i c h U iec zy s ła -  
w a  I  1 ,eS °  sy 11 a B o le s ła w a  iako, rozszerzy-  
ciel i  wiary chrześc jański ej  w Polsce i Szląz- 
ku ;  i na pok ry c i e  kosztów w tym celu zb i e r a ­
nie  dobrowolnych składek' .  Te  się zaczęły r .  
3 829,  pod p rzewodn ic twem wspomnioęego Ar-  
cy -b i ss i ipa ,  i zaraz z początku ze s t r ony  sk ł a -  
da iących ofiary,  • ogłoszono życzenie ,  aby  nie 
t y lko  odnowiono dawne grobowce oba Królów,  
ale aby im wzniesiono posagi  z żelaza lub k r u ­
szcu na i a k im  placu pub l i c znym  i o twar tym.  
Lubo  w-ladza zgodzi ł a  się na to życzenie  i 
tern dowiodł a  clięci wspieraii ia tego p r zeds i ę­
wzięcia ,  ze Prof essor  J la u ch  chc i a ł  udziel ić 
wzór  do posągow a J ene ra lńy  Budowniczy  S z in -  
k e t  chc ia ł  się żaiąc ozdobami ob ranego  placu 
będącego  pr zed Kośc ioł em ka t ed ra lnym;  j e ­
dnak że  okazało sic, z- 2200 talarów uzb i e r a ­
ny ch  nie są wystarczaiącemi  na uskutecznienie  
tak szeroko zakreś lonego planu.  Ogran i czono 
s i ę  prze to na wzniesieniu Kapl icy w owym Ko* 
ś :iele ka t e d r a l n ym  na wzór JngieJon.skiej w k a ­
t e d r a l ny m  Kościele Krakowskim,  w które j  z ie- 
dnej  s t rony o ł t arza ms ią  być  us tawione 2 ’r u ­
ńm y  obu Królów wierni e naśladowane po d łu g  
na jdok ł adn ie j s zych  opisów sarkofagów s t a roży ­
tnych,  z drug i e j  zaś s t r on y  ich posąg l ża  wiel ­
k i m  między  niemi  wznieść się ma j ącym k r z y ­
żem,  iako oznaka rozszerzonej  piv.cz nich wia­
r y  chrześcjańskiej .  Ściany i pok ryc ie  kapl i cy  
inaią hyc  bogato ozdobione poz ł acanemf  g ip sa ­
mi i spodziewał ą się, że c a ł e  dz ie ło ukońc/.o- 
ne  będzie  ieszcze w roku  b i e żą cy m, ’ gdyż m i ­
ł ośn ik  sztuki  i c zynny Hrabia  Edwhrd  l l a i z y ń -  
sk i  znajdt i ie się na czele komi t etu  u tworzone­
go dU  doprowadzenia  tego dzi e ł a  do sku tku .

N ie m c y .  —  Zdrowie  Króla  S a sk ieg o  znacz­
ni e  się po l e p s z y ło ,—  O Cesarzowej  M u s lr ja -  
rk ie j  przes tano i i ż  wydawać bu le tyny ,  gdyż 
iej choroba zupe łn i e  m inęł a .  —  Do M o g u n c j i  
ciągle zjeżdża się wiele gości, na  poświęcenie

pomnika  O u / le n b e r g a . —  W itT n ic h o w ie  o two­
rzono Jn s t y tu t  turniciów,  dla uczącej  się m ł o ­
d z i e ż y  Arcy -X żę  Woiewoda W ęg ie rsk i ,  w
po łowic  p r z ysz ł ego  miesiąca wróci  z E m s  do 
/ l a d y . —  Pose ł  Aust r jack i  Xżo S ze n b u r g ,  o- 
t r z y m a ł  missją z łożen ia  Królowi Hanower*kl e ­
pom inszo wania w imieniu Cesarza.

U  o i a n d  j a .—■ Król ,  Xżę O r a n j i  i Xtwo M l-
brrc/ilos/wo  Pruscy,  udali  się do T i l b u r g a .  __
Król  fF ir /c m b e rg sk i  8go b.  m .  wyiechał  do 
Angl j i ;  zaś iego córki  wróc i ł y  do S z / u tg a r d u .

■^n g U a -—  Donies iono niedawno,  że Królo­
wa po swoiem wstąpi eniu  no tron,  popad ł a  w n i e­
bezpieczeństwo sk u tk i em  rozb rykan i a  się koni ,  
i że została ocaloną przez oberżys tę  nazwisk i em 
T u m r r . Otóż p r zed  k i l ką  dniami  tenże  T u r ­
ner  o t r zy ma ł  rozkaz  stawienia się do pałacu.  
Gdy  p r zy by ł ,  oznajmiono mu,  iż Mona rch ini  
p r agn ie  nagrodzi ć iego p r zys ługę ,  lecz T urner  
nic o nagrodz ie  nic chc ia ł  s łyszeć.  Pr zybył  
t y lko pozwolenie  umieścić nad swoią gospodą 
he rb  król ewski ,  ap r z y t e m  zapewnieni e,  że w r a ­
zie po t r zeby ,  każdego  czasu znajdzie p rzy jazną 
o p i e ku nk ę  w osobie pa u u i ą c e j . —  Nieszczęś l i ­
wa wdowa pozg in io n ym  żegla rzu  T a k in g ,  o t r z y ­
ma ła  od Królowej  wsparcie 2 , 000  z ł .  N a d ­
to V. G reen  zamyśla  wznieść się ba lonem na do ­
chód tejże w do w y .—  Biega  wieść, iż pożycz­
ka h iszpańska  nie doszła do s k u t k u  W  salo­
nach dyp loma tycznych  b iega  pog ło ska,  że ho­
l ender sk i  Dy p lo ma ty k  Baron J ła ge / ,  ma p r z y ­
prowadzić  do sku t ku  małżeństwo między K ró lo ­
wą T V ih tor ją  i i ednym z synów Xiecia O ra n j i .  
-*• Przyj ac ie l e  Lo rda  Peel  7go b. m.  w y p ra ­
wili d la  niego świetna ucztę    F ab ry k i  w P a is -
lr /  tak dalece u p ad ły ,  ze 12,000 osob żyic 
tamże  i edyni e  z i a łmużny .  —  Ze ga rmi s t r z  N a u n -  
d o r j  p i śmienn ie  zan ió s ł  zażalenie  u francuz-  
k i r gó  Minist ra  sprawiedl iwości  względem z ł e ­
go obchodzenia się z ięgo aienlaTni w [ ł a w r z e .  
.Nadmienić  tu wypada,  żo wszelkie l i sty ad r e so ­
wane uo Pana iwrta.n, po poprzedn i em ich z r e ­
widowaniu w 1 ary Z u, t emuż zostały dostawio-



—  1067  —

»«.■ Jnk się okazało,  nie b y ło  tam wzmianki  
°  zamachu na / y c i o Króla  F il ip a , i tyczy ]y 
się t y lko p ryw a tnych  in t eresów samozwańca.

I J i s z p u n ja •—  Xiądz  M e r in ó  znowu wzn ie­
c i ł  powst an ie  w p rowincj ach  Baski j sk i ch .  —  
I V i l la r e u l  <1 - 19 z. m. p r ze j e żdż a ł  p r ze b r any  
p r zez  K a la  ko rę ,  a {o za należycie  wy gotowa* 
Wym p asz po r t em .—  Jzabel iści  za mysia i ą nie* 
przyi ac ić l a  otoczyć w górach  i p rzymus ić  go
albo do poddania  się, albo do oddalenia  sip. __
D o n  Karol, wciąż ma swoią główni} kwater ę  
w okol icach K a n ta w ie i. T r is ta n y  zb l i ży ł  się 
ku  rzece E b r o ,  n iewiadomo i ednak  czy w ce­
lu u ła twien ia  p r zep rawy  Infantowi ,  czy też w 
celu po ł ączen ia  się z J e n e r a ł e m  Z a r jc il .-su i; 
d rug i e  podobnie j sze  iest  do p r a w d y . —  E sp a r -  
tero  p i e rwe j  nie obejmie minis ters twa wojny,  
póki  nie dostawi  w niewolę,  lub zupe łn i e  nie
zniszczy s i łę  D o n  K a r o la  Rząd  madr yck i
pos t anowi ł  zburzyć  okopy  K a n la w ie i , aby D on  
K a ro l  nadal  nic m ia ł  w nich schronienia .

F r a n c ja .—  Xlvvo Or leańscy 6go b m  p r z y ­
byl i  do zamku E u ,  gdzie  iest zg romadzona 
prawie  ca ł a  rodzina Król ewska  —  Wszys tk ie  
dz ienniki  rozpi sują  się obecnie  w przedmioc i e  
rozwiązania  izby deputowany eh. Mńiema ią  t a k ­
sę,  iż. gdy to rozwiązanie  nas t ąpi ,  wiele osób 
Zostanie mianowanych Parami;  a lbowiem w cza­
sie os t atni ego posiedzenia u m a r ło  do 20 z. Pa- 
rów dawnie j szych .—  9 g o b . m .  na db i eg ł  do mi­
nis ters twa spraw zagrani :  goniec  nadzwycza jny  
* Sz.wajcarji,  i zaraz rozeszła  się pog ło ska  o 
P rzybyciu  Xcia Lu dwika  K o n a p u r te  do A rc -  
'>(■//f/ergu . —  P rzed  k i l k ą  dniami  znov*u r ewi ­
dowała  policja po k i l ku  domach leg i t ymi s tów,
1 winno żc ostatni  s t ara ią  się obrócić w śm ie ­
szność wszelkie poszukiwania,  j ednakże  r ząd  
bynajmniej  nie ustaie w ś l edz twach .—  Red ak t o r  
gazety C zas  P. K o st, n ie  chc ia ł  p rzy i ąć  orde-  
111 ^poji honor: ,  póki na iego żądani e nie o- 
g osz. o u o w Moni to rze  dla iakich powodów ta- 

tMVJ o r de r  o t r zyma ł .  . 1 f r.j 1) i a K m npuzarro  
n. m. o bej rano,  t a i emn ie  wyiccha ł  z Pa ­

ryża.  Pod róż ta tak Zapewniała; -y posćts twrehi* 
s zpańskiem,  t rwać będzie dni  14, a to w celu o* 
snbisteg© zała twienia  n ade r  ważnej sprawy w 
Madryc i e  ( ? ) —  Między za łogą  s toiącą w D er- 
sa la  p r zysz ło  do walki ,  szczegóły ieszcze nie 
wiadome,

P o r tu  g a l ja . — Królowa D o n n a  M a r  j a  o t r z y ­
m a ł a  od Króla G reckiego  o r d e r  Z b a w ic ie la  —  
S tronnic two u st awy D o n  P e d r a  coraz ba rdz i e j  
powiększa  s i ę - w k r a i u .

T u r c ja .—■ A c h m e d  F et ż i  Basza, Pose ł  otto* 
mań sk i  p r zy  dworze  uust r jackim,  zost ał  mia-~ 
nowany Gu be r na to r em w A id in  i  G u ze th issa r  
w ma łe j  A z j i .—  J b r a k im  S a r im  Efendi  tym* 
Czasowo pias tuiący urząd Minis t ra  spr aw zagra; , '  
uda się do Londynu  dla z ł ożen i a  powinszowa­
nia młode j  panującej  w imieniu Suł t ana .  — 
W i e lki  A dm i r a ł  o d p ł y n ą ł  z ł io t t ą  z łożoną  z- 
5 2 ok rę tów  na morze  Mura to ra  i do Archipe- ’ 
l a g u . —  Su ł t an  wyda ł  surowe rozporządzenie , ,  
aby nadal kobiety,  na spacerach nie m ie sza ły  
się mężczyznami ,  muszą one  wracać do do-'  
mów o pó ł t o ry  godz iny przed,  zachodem s ł o ń ­
ca.  Do sklepów,  kawiarń ,  ap tek  i t  p ,  niewól- '  
no im wstępować,  t y lko mo gą  kup ić  u drzwi  
na ul icy;  nadto ost rzeżeni  są k u p c y  aby po 
sk l epach  u tr zymywa l i  ty lko  s ł użąc ych  w wie­
ku podesz łym,  młodsi  a lbowiem iuż nie raz 
dałi  powód do i n t r yg  m i ło s n y c h . —  W i i e  Krói  
E g ip tu  21 z. ni. uk aza ł  się p r zed  wyspą P o ­
duś, z s i łą  2 ok rę tów  woiennych i 2 b r y g ó w .  

Basza tej wyspy zap ros i ł  go aby wylądował ,  
locz Wice  Król  dla panuiąccj zarazy,  tg p ro śbę  
u c h y l i ł . —  Morowe povyietize w stolicy icszczcw 
nie zu p e ł n i e  ustało.

K o zm a itr iśc i.—  Ggo b. m. um ar ł a  w L o n d y ­
nie  po d ług i e j  chorobie  X ięzna  A lb a n s ,  zna-'  
na  dawniej  pod  imieniem p ię k n e j M is  H a r r io t  
M e llo n , która  by ł a  ulubioną  a k t o r k ą  od p rży-  
iacioł  sceny.  \V 20 lat  po wys tąp i eniu  r .  1815,  
z a ś l u b i ł a  Rana1 Ktits* Po iego śmierc i  r. 1S27,  
ożen i ł  Się z nią  te r aźn i e j s zy  Xzę  S . A lb a n s .  
—  Jedno z pisin angicl :  t ak  s i ę  .wyraża o K r i-
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l e w e j  I V l l t o r f  i '  . , P o w s z e c h n i e  n w a ź a ią ,  ź e  i e s t  
p o d o b n ą  d o  z m a r ł e j  K r ó l e w n y  K a r o l in y  p i e r ­
w s z e j  m a ł ż o n k i  K r ó la  L c o p o /d a ,  b y ł a  o n a  u-  
w ie lb ia n a  od c a ł e g o  a n g i e l s k i e g o  n a r o d u ,  l e c a  
d z i s i e j s z e j  K r ó lo w e j  r y s y  j e s z c z e  są  d e l i k a t n i e j ­
s z e  , a p o s ia ć  p o w a b n i e j s z a .  R e g u l a r n o ś ć  ie j  
g ó r n e j  czgsc i  c i a ł a  n i e c o  d o b r e j  tu s z y ,  p o w s z e ­
c h n i e  i e s t  p o d z i w i a n ą ,  a iej  n o g a  i e s t  m a ła  i  
k s z t a ł t n a . “ i—  W  B r u s ie  w M o r a w j i  1 9  i 2 8  
z.  in .  d a ł y  s i ę  w i d z i e ć  o g n i s t e  m e t e o r y . — S ł a ­
w n a  T a l jo n i  la d ą c  d o  P ete rsb u rg a ,  p r z y b y ł a  
i u'z d o  K'ran hfortu  /z. M . —  W  b l i s k o ś c i  F r a n k -  

f o r t u  n. XI, o d k r y  to ź r ó d ł o  w o d y  s ia r c z a n e j .

F a b ry k a  P a ten to w a n a  'w iec  O lhxrtow ych tv W a r ­
szaw ie p r z y  iiLicy B ie la ń sk ie j A r  60S, w P a ła c u  
W . P io trow skiego  Jakuba., uzyskała  p ozw olen ie  oil 
W ła d zy  R ządowej ,  p rzesy łan ia  w yro b ó w  w łasnytA  
do U o .s j i ,  a m ianowic ie :  S W IE U  O lbrotaw ych b ia ­
łych* i k o lo ro w y ch ,  SZUW 'AXU A ng ie lsk ieg o  n ie ­
zaw odnie  k on serw ulącego  s k ó r y  w sze lk ie ,  W O D Y  
K olońsk iej  i Lewandowej,  KADZ1DRA zwanego Kró­
lew sk ie ,  PA PIER U  i B I L E T Ó W  do kadzenia (a la 
S e ia i l j  z Pow inszow aniem  Jm ien in  i N ow ego  Roku  
w ie z y k a c h  polsk im  i rossyjsk im  pięknie  litografo-  
yvanycb, z brzegam i złocoTiemi, ód którego  to papie­
ru inulo uchodzą ,  A T R A M E N T U  i P IA SK U  k o lo ­
ro w eg o ,  W O D Y  chemicznej do odczyszczan la  ram 
z ło c o n y c h ,  LAM PEK nocnych oszczędnych  z k n o ­
tkami olbrotovvemi, i T R O C I C Z E h .  W sz e lk ie  ob-  
stalunkj nadesłane franku, lak iiftjakuratniej usku-  
teczu ionem i zostaną.—  A. G o t t l i e b  et Kotńp:.

PRZY i EG HALI DO WA R S Z A WY .
M ałecki Jan Hra: zZ bo r zen n y ;  PonikwicUi O- i p 

Rzip: zGuber:  Grudzień:; Zaborowski Jgu: Dzie: z 
Zalesia; M iiakow sk i  Jak; Dzie: z Gutkuwic; Rudzki  
Lud: Dzie: z Giżyc; WryłąUuyioz Gns: Dzie: zJLipinr 
N iw iń sk i  Jan Dzie: z Olszy; Raczyński Lad: Dzie: z 
Bolkowa; Cekalski J ó z e f  Oby: z Lublina.

' u  O N 1 E S I E N l A.
Na skutek  Uchwały Rady Familijnej W y d z ia łu  III. 

Powiatu  i Miasta W arszawy d. 30 C z e r w : / l2  Li pen 
r. b. po s. p. Xaweryui i Józef ie  z Jrz y k ie w ic z ó w  
Bellefroid, R uchom ości  inko tor Krowy, J a ło sz k i ,  
Cielęta, 'Trzoda chlewna, k o ł o  do w ozów , Zaprzęgi  
rozmaite ,  R zem ien ie ,  różne Naczynia drewniane, i 
t. p. przez  publiczną Licytacją więcej da iacnnu i 
przybicie  ołrzymuiąoemu za gotowi: natychmiast  p ła­
cić się maiącs pieniądze w e  W si  Nosach >v Pow iec ie

B łoń sk im  Obwo: Warsaw: Gub: JTazowow:, p ó ł m i -  
li od Miasta Tarczyna, 4  mil od Miasta W arszaw y  
dnia 20  Sierpnia  b. r. z rana sprzedawane będą, 

W ojciech  J a n o w s k i  Reient P. B.
jEjp3  P oniew aż pismami obciążony  zostaię od w ie­

lu staraiących się o posadę, która przez śmierć ś. p. 
Ludwika S c h ł ie s s ,  otwartą by ła  nie maiąe ty le  czasu  
każdemu p o ied yn czo  odpisywać,  n iniejszem zawiada­
miam interesow anych ,  źe takowe miejsce iest  iuż za-  
i f je .  L u d w ik  Geyer.

R Z E PA K U  z im ow ego  raps zw anego , praw­
dziw ego  ho lendersk iego ,  6 kwart na m órg orny z 
końcem  miesiąca Sierpnia  siać się maiącego, w sk ła ­
dzie YV: B łe sz y ń sk ie g o  przy ulicy Senatorskiej; gar-  
n i e c p o  z ł .  2 lub we wsi Swięcicach między stacją 
Ołlarzewetn a miastem B łon iem  p o ło żo n ej ,  na k o r ­
ce taniej nabyć można; niemniej  Białej P SZ EN IC Y  
Sandomirki w żółtej  p lewie  t. r. do siewu, korze*  
po z ł .  18 w każdej chwili  dostanie.

Jest  do wydzierżaw ienia  P O L O W A ­
NIE od dnia 1 W rześn ia  r. b. do 1 Mar-  
ea'lS38 w lasach, polach, zaroślach, W o ł ­
ki Kozodaw-kicj  z p rzy leg łośc ia in i  w 

P o w ie c ie  C zersk im , Gubernji M azowieckiej ,  przy  
P iaseczn ie  po łożonej;  blisza wiadomość u W . W ó j ­
ta Gminy tejże W ó lk i  K p z o d a w s k ie j .

Przed lat 23 czy l i  w roku 1S14 T e o do r  Turczyń-  
ski będący w Korpusie Zandannerji,  m ia ł  być ra­
n iony ,  pod  Krakowem, i wzięty do kla-ztoru P an ien ,  
czy l i  też  do Lazaretu w Krakowie;  gdy odtąd ża­
dnej o nim powziąść nie można w iadom ośc i ,  upra­
sza się przeto każdego zP rześ :  P ubliczności ,  a szcze­
gó ln ie j  K o llegów  W o jsk o w y ch ,  iż ieźe l iby  miej.ee  
lego  pobytu, lub nareszcie śmierci b y ło  kom u wia­
dome, r a c z y ł  o tern zawiadomić na koszt  Żonę te ­
goż  T eodora  Apolonią z K opczyńsk ich  T u rc zyń sk ą  
zam ieszka łą  na teraz w Mieście W olb orzu ,  w O b w o­
dzie P iotrkow skim , Gubernji Kaliskiej.

Ju lro  grać będzie w O grodzie  moim O R K IE S T R A  
W R O G L A W  SK A,  donosząc o tejn Prześwietnej Pu­
b l icznośc i  zawiadamiam, iż dostać będzie lnoźn*  
w szelk ich  N apoiów i P odw ieczork ów  przy rychłej  
u słu d ze  i za pomierną cenę. Pow ązk i  dnia IPg® 
Sierpnia  1837 r. S c h u l t z .

Dziś rano ciepła stopni 12. W czoraj  w południe  t8-
T E A T R  W I E L K I .  Jutro /  i ł a s z k a  w rllg ierze.
I EA TH ROZM AI POŚCI. Jutro / /  uj i  S iostrze­

niec. K w arĄ nuijina . K o tla .
O R K IE S T R A  W A R S Z A W S K A  dziś  na Pradze.
W  sali hote lu W i le ń sk ie g o ,  dziś w idow isko  P»" 

na S za ta  m .


